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W IA D O M O Ś C I  K RAJOW E.
W a r s z a w a  10 C zerw ca . —  Udzielam y czy­

te lnikom  naszym proiekt do zmiany R z ę d u ,  
izbie poselskiey przedstawiony, nad którym 
dziś iuz drugi dzień toczy się dyskustya.

I z b y  Senatorska i Poselska . —  Na wniosę* 
komm issyów se jm o w y c h  i po wysłuchaniu 
tychże komm issyów, przekonawszy się o po­
trzebie zaprowadzenia niektórych zmian w 
uchwale z dnia 29 stycznia r. b. Rzęd Naro­
dowy stanowięcey, w celu nadania większćy 
iednostayności i sprężystości działaniom Rzji- 
d u ,  u ch w aU y  i uchwaTaię co następuie:.

Art. I. Rzęd Narodowy uchw ałę iw ę  z 
29 stycznia r. b. pięciu osobom poruczony, 
pow ierzonym  zostaie odtęd Namiestnikowi 
Królestwa przez Izby połęczone , n iezwłocznie  
wybrać' się maięcemu:.

Art, 2. Izby S eym ow e  wybiorę podobnież 
Prezesa Rady ministrów , który zastępować 
będzie Narrjiesu^ka na iego w e zw a n ie ,  lub 
na przypadek bądź choroby , będź śm ierci te­
goż.

Art. 3. Namiestnik Królestwa i Rada M in i .  
strów z Prezesa i sześciu ministrów wydz.a- 
łów rzędowych złożona , zarrędzać maip , sto­
sownie do przepisów Konstytucyi i praw i- 
stn ie ięcych , sprawem* publicznemi Królestwa; 
zdanie iennak Namiestnika iedynie iest sta­
n o w cz e ,  a Prezes Rady i ministrowie m ie ć  
będę głos doradczy. Każde postanowienie N a­
miestnika lub iego zastępcy w imienin R /§ -  
du Narodowego w ychodzić  m a ,  i aź.*bv b s ło  
o h n w ę z u ię ce ,  wydane bydź powinno w Redzie 
i  zafwiadczonę podpisem jednego z Ministrów 
Radę składaięcych.

Art. 4. Głos stanowczy artykułem * dpi* 
24. stycznia r. b. Naczelnem u W odzow i w R zę ­
dzie Narodowym nadany , w skutek ziednocze- 
nia władzy naywyższey w iedney osob ie ,  nie 
będz>e iu i  miał mieysca.

Art. 5. Prawo ułaskawienia , z wrłęczenTem 
za zbrodnię stanu , artykułem 12. uchwały z 
dnia 29. stycznia r. b. Rzędowi N arodow em u 
nadane odtęd bez tego swłęczenia do attry- 
b u c j i  Namiestnika należeć ma; gdyby jednak
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nt*ni*ter t za otynnoia ! t  urzędowania w y i i -  
k u iyce , skazany na kary k ry m in a ln a ,  od w o ­
ły  wał Się do ła sk i,  prośba ta ied in ie  do ta­
lki , przez te- m rozpoznany i zadecydowany 
by i  ź może.

Art. 6. Wszelkie inne przepisy uchw ały  z 
dnia 29 stycznia r. b. obięte , obecoy  uchwa­
ły nie zm ie n io n e ,  pozostaiy również iak 
odpow iedzialność  ministrów, vr nienarusz-i- 
ney m ocy .

W yk onanie  ninieyszey uchwały poleca się 
Rzydowi N i rodowemu.

Na przedstawienie Rzędu N arodow ego : 
i i  Kredyt dla Kommissyi Rzydowey W oyny 
i dla Intendenta Jlnego uchwałami z dnia i 
lutego i 9  marca b. r. o tw orzony ,  bliskim 
iast w yczerpania,  po wysłuchaniu Kotnmis- 
•ybw uchnala ia  co następuje:

Art. 1. Rzyd Narodowy upoważniony ze-
•taie do otworzenia tymczasowego Kredytu ,
Ha rach,uuek kwartału trzeciego roku bieży- 
Cego.

1. dla Kommis. Rzyd. W o y n y  zł.  12,000,000

2. dla Intend. Jlnego woyska zł. 2,000,000

Art. 2> Zarzydzenie obecnie otw orzonym
k red ytem ,,  iako też zarzydzenie poboru po­
datków już  exystuiycych,, lub dla zaspekoie- 
nia kredytu tego n ow o uchw alonych  i u- 
e b w a l ić  zię m a iy c y c b , oraz użycie w tym 
ęelu kapitałów własnościy Narodowy będy- 
• y e b ,  bydż gotow ych  bydź Z pożyczki osiy- 
g n y ć  lip m o g y c y c h ,  miaysce m ieć  będzie 
etósow niedo  przepisów artykułów- 2 1 3  Uchw a­
ł y  Seymow-ey z dnia 3  lutego b. r.

Art. 3 .  W ykonania ninieyszey u ch w a ły ,  
po leca n ę  Rzydowi N arodow em u.

D an  w Warszawie d. 8 czerwca 1831 r.
Marszałek Izby P o i .  Prezyduiycy w  Senacie 

T f l  Hr. O strow ski. Miączyń sk i.
Sekret. Izb y  Posels. Sekretarz Senatu
X a w « r y  C zarn ocki. Senator Kaszialan
D eputow any z_Okrp» J. U .  N itnceW sę.z. 
gu. Stanisiawowikiego.

G azeta  R ządow a Pruska  donosi z Ełku 27 
Maia. „  Kor pus Sakena zaiył niedaleko od gra­
nicy naszey pod Raygrodem korzystne, łatwa 
do bronienia stanowisko. Przez przekopanie 
grobli lu pe łn ie  zostały zalane bagna Rober* 
skie ciygnyce się od Goniydza, w skutek c z e ­
go woda w wielkidm ieziorze raygrodzkiem o- 
padł* na póltory stopy. W spam m ony  korpui 
ma l iczyć  5500  ludzi i 14 dział.  O dw óch  
g łów n y ch  woyskach, stoiycych na przeciwka 
siebie, to tylko wiadomo, że wczoray stoczo­
no wielky morderczy bitwp w Ostrołęce i iey 
oko licach , klórdy wypadek b y ł  nie korzystny 
dla Polaków i w skutek któirdy się cofnęli .  
W ielu  odciętych  Polaków ma się zn a y d o w jć  
w borach raygrodzkich , które w części stoif  
w płomieniach. Droga do Białego Stoku w 
skutku ostatnich wypadków znowu iest wol­
na i bezpiecznie po nidy podróżować można.

7. T y lźy  donoszy 28 maia. Tak woyska 
rossyyskie iak i powstańcy oddalili się od gra* 
nicy bliskidy naszego miasta. Pierwsi, któ­
rych  liczbę podaiy na 10,000 ludzi, mieli 
znowu opuścić  Jorborg i skonceutrowac aię 
przed N ow em  Miastem. O powstańcach do­
wiadujemy się, iź się licznie zebrali ko ło  
Telsz . Świadkowie naoczni zapewniały, Że 
woyska rossyyskie zaymuiyc na nowo powsta­
łe  włości, bardzo łagodnie postępowali.

Gazeta Królewiecka * d. 30  maia donosi 
z Maypedy: źe powstańcy litewscy zbieraię 
się znowu w wielkidy liczbie na grauicy pru* 
skidy i zdaiy się chc ieć  wyprzeć woysko ros- 
syyskie z Polygi i dosiyguyć wybrzeża m or­
skiego;

W iadom ość  że Jenerał G ieigu d  sforsował 
pezycyy  pod Raygrodem dnia 3o maia i roz­
bił korpus Sakena , z różnych stron się po­
twierdza; a nawet i przez Berlin dekyd szta­
feta przyszła z E łku  z doniesieniem o  t, i a  
waźneui zwycięstwie.

Feldmarszałek D y  bit Z itoi w R oźa n i* ,



I f l ł f  w PuHui^tu; wovsko rossyyskie *« Nar­
w ią wynosi 36,000. Z a  korpusem jon* G ieigu d  
posłali Rossysnie blisko 20,000 z 40 dz ia łam i;  
gw ardja  ich iest podzielona; jedna część z 
D y b icz e u i ,  druga przeciw G itig u d jw i. ż. 
Lubelskiego jenerał K reu tz  przeniósł się w 
Podlaskie , a m ie js c e  jego zaymuie R y d ig cr  
z Dutuiriowem .  Biegaią wieści, źe znany w
Warszawie jen . K n orr in g  posłany przeciwko 
jenerałowi Ch /apawskum u. D ow ódca  pod 
W aw rem  jenerał G eism ar, zoatał oddany pod 
sąd woienny; toż samo miało w tych dniach 
•potkać i jenerała R oscn.

Przez władze woysko pruskie, w X ięztw ie 
P oznańskie^  ,  zgłosił się do naszych władz, 
doktor z Petersburga, który ma by ć  b iegłym  
w leczeniu cholery ; otiaruie swoie usługi i 
zarę iza ,  źe się chce oddać pod dozór władzy 
m ie j s c o w e j ,  niewdawać się w żadne korres- 
■pjndencye i kwestye polityczne. Rząd Na­
rodowy przyiąt tę o f iiarę ;  każe pod straży 
sprowadzić doktora. Na radzie lekarskiey 
odkryie  swoie sposoby leczenia cholery i wt- 
doki swoie w, te j '  chorobie,,  a jeżeli nic no­
w ego  nie doniesie, o czem by  nasi lekarze nie 
wiedzieli , będzie napowrót z podziękowa­
niem i stósownem wynadgrodzeniem, odpro­
wadzony tam, zkjłd przybył.

M ło d y  xiążę P oniatow ski, ayn. adoptowany 
hrabiny T yszkiew iczow ey, siostry bohatera 
naszego xięcia Józefa, który się iuź zaszczy­
tnie z męztwa dał poznać w wyprawie Fran­
cuzów  do  Algieru , przybył onegday d o  W at- 
•zawy i będzie w alczy ł za sprawę oyczyany. 
M łodzien iec  ten mieszka przy u licy  Sto Jer* 
akićy w pałacu awoićy m .tk u

N aiuy sposób w uiow ania Ma kali- —  Z a­
pew ne w skutek  w ielkich  narad w ojennych  w 
•bozie D y h icza , uznano za n ieom ylny  Środek 
pokonania nas,  zwróceniem wszystkich strza­
łó w  w czeg ó ln ió j  n »  óffieeeów naszych. ftor*

k*z ten w ypełnil i  w  bitwie pod O stro łękę t  
strzelcy pułków  f in landzk ich , skutek iednałc 
zamierzony osiągniętym nie został. W praw­
dzie o p L k u iem y  zgon w ielkićy  liczby oaszćy  
w y D orow ey  m łodzieży ,  która z rąk tych na- 
jezdniczych m orderców  śm ierć  poniosła, lec* 
p om im o tego nie upadła nasi.* sprawa, iuk 
się może wodzowi nieprzyjacielskiemu zdawa­
ło .  Ż o ł n i e r z  nasz nie biie się pow odow any  
przykładem o f f i c e ró w , ale sam z własnego 
popędu na wyścigi z nimi idzie przelew ać 
krew za świętą sprawę swego kraiu. Wśród 
z b r o y n y c h  szeregów naszych wieśniaków, uczy  
się m łodzież  przeznaczona z czasem na ich  
przewodeów, znosić ze stałością trudy boju i 
biedź na śm ierć  chwalebną. T rudnoby  by ło  
wyrzec dzisiay, kto w szeregach Polskiego 
weyska zagrzewa do- św ię te j  walki,  czy ż o ł ­
n ierze ozy officerowie. Wzaieinnie wspiera- 
ią się zapałem sw oim , każdy iest przykładem  
dla innych, i każdy przykładem innych  o ż y ­
w iony, bieży z ochotą,,  ażeby i  ;  iak nay- 
prędze j zetrzeć z t łum am i naiezdników. i  t «  
w ięc rachuba moskiewskiego despotyzm u za­
wiedzioną została. Oznyliii się wodzowie noy sk 
rossyyskicb mniemaiąc, Ze tylko iedna klast« 
mieszkańców poym uie w ie lkość  naszego po ­
wstania. Każdy zarówno nią przeięty. N ie -  
ty lko przez rozum owanie uczy się Polok m i ­
łości- oyczyzuy,. żyw e uczncie  zarówno ią da- 
ie poznać każdemu. W tedy dopiero du m n y  
naiezdca zdoła przyt łum ić  zapał narodowy 
Polski, skoro ostatni *  kmiotków naszych l e ­
gn ie  na po lu  bitwy. Nie na kiiku a lbo  k i l ­
kunastu osobach polega dobre  pow odzenie  n a ­
szych w o jsk ,  a l e  na wielkości pobudek , któ­
r e  nam oręż- podały  d o  ręki. N ie  zabraknie 
Po lszczę  na bohaterach , dopóki w tak świę­
te j  sprawie, iaką.iest dzisie jsza , w alczyć  bę ­
dziemy- famierć- iednego a m ężnych  pobudza 
d o  męstwa tysiące innych. G dzie  idzie o ży­
cia wspólnej wszystkim matki, tam śm ierć
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brata Tnb syna, n ie  o d e jm ie  zapału, a le n o ­
wy zapał zrodzi.

Listy z G aheyi ,  o  powstania FodoLsŁiem 
sę n<der sprzeczne. T eraz  znowu donoszą r 
iż powstańcy przemogli pograniczne oddziały  
rosłyyskie koło  Satanowa j źe Sitanów iest 
przez n ich  obsadzony, i że Rossyanie między 
króremi kilkunastu officerów, schronili się do 
Galicyi do Tarnopola. W tóy okolicy ma 
k ierow ać poruszeniem zręczny, liniały i wa­
leczny kapitan N yko, kt<5ry się w Warszawie 
pod czas rewolucyi odznaczył.  W ie le  tak-

strzelcńw pieszych Rnynold Suchodolski' za* 
niony został ciężko pod Ostrołękę. l’ o odbytóy 
operacji,.  w skutku ktc .ćy  wyięta z rsny ku ­
la, niebezpieczeństwo wszelkie m inęło  i wkrót* 
ce waleczny powróci dc szeregów.

N  edawno żona iednego z offirerów rossyy* 
sl.i b ,  pozostała od chwili  r e w o lo c  i w War­
szaw ie ,  wyiechała za paszportem do Pruł- 
Co  do  n ey wcale  nio za ch ow y w in o  przepł* 
sów .n n ie m an e v  pograniczney kwarantanny* 
i  to nowy dow ód pruskiey neutralności.

W czasie uczty danev woysku prze* Gwar-
i o  b egała na pograniczu: iż ieden z naszych dyę narodowę w ogrodzieKrasińskich,wielu .eń*

jenerałów  przybył osobiście na Podole; temu 
n iewi rżym y.

Gazety pruskie d on oszę ,  iż po  za ęeiuRay* 
g r  da woyskn polskie rnszi ło  ku Augnstoron 
g d z ie  się znaczne siły rossyyskie zgromadzi­
ł y .  O powstan:at h  litewskich nie zawieraię 
też gazety żadnych  wiadomości.

Zawarto  kilka zakładów o  znaczne kwoty 
na lazarety w oyskowe r czy  proiekt zmiany 
Rzędu będzie przez seym  przyię ‘ v lub nie.

U lub iony  poeta i żołn ierz  w pułku 5go

eów Rossyyskich przypatrujących s,ę zabawie 
nie chcieli własnym oczom  w ierzyć, gdy rt 
tańcu Polskim Ż o łn ierze  odbiioli D am y Of- 
f icerom  ; ieden z n ich  nakouiec rzekł:  ,, Jak 
oni mogę s ło ch ać  roskazów swych starszych* 
gdy tak sę poufali ; to nie po naszemu. “ Sły* 
s z ę c  to nasz Kanonier c d p ow ie : , ,  Kocham] 
naszych walecznych O fficerów , jesteśmy im  
posłuszni, bo walczę m ężnie  obok nas, a w 
spoczynku dowodzę uprzeymościę, żre my i 
oni równio chętnie poświęcamy ż y c i c  d i*  
o j c z y z n y .

D O N  I  E  S I  E  N  T A .

Podpisany Zastępca Woyta gm iny okręgowey Chrzanów i Notarvu*z w skutek polece- 
aria Trybunału  1. Tnstancyi W .  M . Krakowi z Okręgiem z dn-a 25* Maja b. r. Nro 1727 za­
wiadomią n in iey izem  publiczność  chęć  kupna rnaięcę, iż w drnU 20 C zerw ea  b. r. o  godzi­
n ie  10 z rana w miasteczku Trzebini w gm inie  okręgowey Młoszowa rozpocznie się sprze- 
4*4  ruchomości po niegdy P. Józefie Wędrychowsk im Zastępcy Wóyta miasteczka Trzebin i 
inwentarzem z d. 1 Września 1828 r. obiętych przez p u b l i c z n ę  licytacyę; każdy ż\ częcy sobie na­
b y c ia  s  tycb ruchom ość  , zechce s^ę w oznaczonym  czasie i tnieyscu z g.otewemi pie-uędzir 
•głosić .  —  W ChrzanowiB d ,  5 C w w c «  1831 r. Ignacy Dsrnii Z .W  ta G. Chrzanów i  N ot .

W  skutek polecenia T rybun ału  I. Instancji d  2 Grudnia 1830 r. N. 4254 podpisa* 
B /  poda i o do wiadomości'  publiezney iż w dniu (1 5 )  Czerwca r. b. 1831 o tod z in ie  9teJ 
s rana rozpocznie  się  licytac ja ’ we wsi Sance w Okręgu' W o ln e g o  Miasta Krakowa sytuowa­
n e j  różnych ruchomości po niegdy Józefie G o łu ch ow sk im  pozosta łych, ato zagotowę eon* 
fan t  Zapłatę. C h ę ć  fi tent I-cytowania m aięcych  zaprasza się.

W  Krakowie 7  Czerw ce  1831 r .* '  Andrzey J aroszew ski Notaryusz Pub.

- Uzdatniona na Kotwmissarza lub Plenipotenta, życzy sobie w ey ld i w takowe
wigzki i  m ie ć  możne w  Redaktyi Gazety Krakowskiey.


